GAZETA LWOWSKA. 


W Poniedzialek 


WIADOMOŚCI KRAJOWE. 


— Ze Lwowa. — 
C. b. Rząd krajowy posunął Praktykanta kon- 
ceptowego Józefa Żopoth na miejsce gobernijal- 
nego Koncepisty, uwolnione przęz posunienie Fer- 


dynanda Hoppe. 
p c 


— Z Agramu (w Kroacyi) d, 22, Września. — 
W jednóm niemiechićm pismie , które mamy 
"przed sobą, czytamy artykuł następnjący: w 
Piszą z Lnybach pod d. 22. Sierpnia: » 
trzech tygodni przebywa w niższej Karyntyi ban- 
da rozbójników z 300 osób składająca się, która 
niesłychane popełnia zbrodnie. Rabunek i mor- 
erstwo to jej codzienne zatrudnienie. Niedawno 
zabrali Hrabiemu Auersberg znaczną ilość pienię- 
dzy i klejnotów, wszystko wartujące 12,000 zło- 
tych, guwernanthę domu jego zabito, sam zaś 
rabia świertelnie raniony został przez wystrzał 
z fnzyi i Q razy nożem skaleczony. Młynarze 
Szczególnie i majętni włościanie padają ofiarg c- 
kracieństwa tćj bandy łotrowskiej. „Wysłano w 
tych dniach dwa pniki wojska, ale nie „dało im 
się ani jednego pochwycić, Codziennie docho- 
dzą to smutne wiadomości o nowych bezprawiach, 
których się ci złoczyńcy dapuszozają.e 
Mamy więc sobie za obowiązek, tak dla 
sprostowania tego doniesienie, jakoteż dla zaspo- 
ojenia tym opisem zatrwożonych , uwiadomió, że 
bie 500, ale 16 złoczyńozów odważyło się wpra- 
wdzie pokazać w Kroacyi i Karyntyi i hilha zbro- 
Di popełnili, i że przy tym wypadku dziedzio 
Państwa Grossdorf, Hrabia Auersberg , był ranio- 
ny% ale nie zadano mu ani jednego ciosu nożem, 
Mie zabrano mu 12,000 zit., guwernaniki nie za- 
mordowano, i o ile nam jest urzędownie wiado- 
mo, nie popełniono Żadnych rabunków i mor- 
€rstw, To także jest myluem, jaioby złoczyn- 
ców tych bezskutecznie ścigano, gdyż dwóch z 
andy tój straoono na granicy wojskowćj, jedne- 
59 broniącego się zastrzelono, a czwarty został 
tu uwięziony, Wiómy prócz tego z pewnego 
źrzódłą, że z pomiędzy ściganych. którzy przez 
BCsto zarosły las do Bosnii nciekli, pięciu zosta- 
© rannych. Z reszta władze oywilne i wojskowe 
wydały stósowne rozporządzenia, aby ich z miej. 
Sca schronienia wycigguać można, 


. 


IN" 130. 


19. Października 1829, 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE, 


Ameryka południowa. 
Dzieńnik Havreski umieścił wiadomości z Cam- . 
peche zd. 6. Sierpnia, przywiezione przez fran- 
cuzki okręt »Ameriqne,e Codziennie spodziewano 
się tam nderzenia floty hiszpańskićj, która już wi- 
dziana była na wysokości morza, Nie wiadomo 
jeszcze, na którym ponkcie brzegów zamyśłali nie- 
Przyjąciele lądować ; trzy punhta stawiały onym po- 
dobieństwo Osiągnienia skotha, Obawiano się po- 
wszechnie , izby miasto ndania się wprost do Tam- 
pico, nie obróciłi się ka Meridzie, gdzieby ed 
Gabernatora tej prowincyi, raczćj jako sprzymie- 
rzeni, niżeli jako nieprzyjaciele mogli być przy. 
jetymi.*) Środkowy ponkt przychylnego Hiszpa- 
nom stronnictwa znajduje się w mieście, którego 
mieszkańcy Życzą wyprawie najlepszego skotkn. 
Przeciwnie zaś mieszkańcy inbych części kraju n- 
zbrajają się z zapałom przeciw nieprzyjacielowi 
ich swobodom zagrażejącema. Dowódzca w Si- 
sal kazał zamek uzbroió i wszystkim niezdolnym 
do broni oddalić się w głąb kraja. Wszystkie 
punkta pannjące miastu Campeche, osadzone są 
ciężkiemi działami. Załopę onegoż składa 2,000 
ludzi wojska regularnego i 3,000 ludzi milicyi, 
Mieszkańcy okolicznych gór uzbroili się w narzę- 
dzia mogące służyć do obrony, i przyrzekli ra=» 
szyć na nieprzyjaciela. Zebrano małe statki i y- 
zbrojono je lekkiemi działami, aby w potrzebie 
przeciwko wojsku lądojącemu działały, Cztóry 
szalupy kanonijerskie bronią brzegów. 


- Zjednoczone Stany Ameryki północnej. 


Dziedniki Nowo-Yorkskie z d. 6. Września 
mówią, iż Jenerał Jachson przyszedł do zdrowia 
i powrócił do W askipgtono. Kapitan angielshie- 
go stetkha poeziowego , który z Vera Cruz przy- 
był w d. 16. Sierpnia do Huwanny, zapewniał, 
podłsg tychże samych Dzienników, że wyprawa 
Hiszpańska wylądowała w Soto la Marina ped Tam- 
pieo. Podług listów z Vera Cruz z d. ĉo. Sier- 
pnia, parowalłs tamże spokojność i przystań na- 
leżycie była wojskiem osadzona, Włożono w części 
emódrgo ma okręty, wszelako postanowiono ta- 


*) Dawnicjsza wiadomość o wyladowanin pod Sisal 
byla zatem zawczecpa. 


x 
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kowe oohyliċ, gdy minie obawa wyprawy bi- 
szpańshiej. 
Hiszpanija, 

JJ. KK. WWys. Infant Don Francisco de 
Panla z małżonką swoja zjechali wraz ze swojemi 
dziecmi do Madryta i tego samego dnia wieczo- 
rem, znajdowali się na teatrze del Principi, gdzie 
wystawiono operę: »Mlojżesz w Egipcie.c Nie 


„wiadomo, kiedy Xięstwo Icbmość wyjada do Bar- 


celony ma przeciwko Narzeczonćj Króla Jmci. 
Podróż tę mają wspomnione osoby w dniach dzie- 
więcia odbyć. — Dotychczasowy Gubernator Ma- 
drytn, Jenerał Lejlnaot Don Pasqual de Linan, 
który sprawował tymozasowie urząd Jeneralnego 
Kapitana od czaso, jak względem ostatniego Je- 
neralnego Kapitana Nowej Kastylii , Jeoerała-Lejt- 
nanta Don Joan Caro przedsięwzięte było śledz- 
two, został Jeneralnym Kapitanem Nowej Kastylii 
mianowany. — Dziebnik Diario Mercantil Ka- 
dyxski z d. 8, Września umieścił podłog wiela 
(już wiadomych ) doniesień z Mexyka: »W d. 
17. Czerwca sprzedał Prezydent Guerrero 14000 
ryz papiero znajdujących się w składzie, po 4 
pisstry ryzę i jeszcze lego dnia przegrał tę ilość 
w kogota.« — Z Gibraltara donoszą- pod d. «0, 
W rzesaia: »Brig »Grapea pod Kapitanem Free- 
man, dzisiaj ta przybyły, który tylko 44 doi pły- 
nał tutaj z la Gwayra, przywozi wiadomość, iż 
pod ten czas, gdy odpływał, rozeszła się była po- 
wszechnie wieść, że flaga biszpańsha powićwa 
na różnych punktach Kolumbii. 


Wielka Brytanija i [rlandyja. 


Poseł Austryjachi Xiążę Esterhazy, Margr. 
Palmella i Sir B. Taylor, Poseł Angielski na 
Dworze Berlińskim , mieli w d. 26.2. m, narady 
z Hr. Aberdeen; poczem ostalni odwiedził Xię. 
cia Wellingtona w jego mieszkania przy ulicy 
Downing. 

P. Peel bawi teraz na wsi u, ojca swojego. 

P. Barboux, dotychczasowy Poseł Zjedno- 
czonych Stanów Ameryki północnój na Dworze 
Londyńskim, wyjechał w d. 28. Września do Li- 
verpoolu , zkąd uda się do Awmeryki. 

Podług wieści biegającej w Hrabstwie Tipe- 
rary, mówiono niedawno, że stanlrlandyi wyma- 
ga odczytania skta e rozrachach, Lecz list Pod- 
sekretarza P. Gregory do Nadszeryfa Hrabstwa , 
czyni ię uwagę, iż Wicekról uznał środek ten za 
niepoirzebny, a przywajmnićj wtedy dopićro po- 
leci go rządowi, gdy się o niesknteczności praw 
terażnteiszych przekona. 

W Dublinie 10,000 osób z hlassy pracowitej 
nie mają teraz ani zatrodniecia ani chleba. Mię- 
dzy tymi znajduje się 4763 fabrykantów materyj jed- 
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wabnych, t022 fabrykantów materyj bawełnianych i 
2200 wełnianych, 150 tapicerów. W Haddersfietd 
13006 osob bez zatuodnienia będących muszą te- 
raz żyć codziennie każdy z półtrzecićj penoy (0a 
tydzień półtalera) YV Bedfordshire i Baching- 
hausbire nie moga połowy ubogich wyżywić. 

Na jeneraluen posiedzeniu akoyjonaryjuszów 
kompanii wschodnio-indyjskićj, w d. 23. Wrze” 
śnia, między innemi otrzymało towarzystwo tę po” 
cieszająca wiadomość, iż w Indyjach wsohodnich 
duleko mnićj teraz odbywa się tak zwanych Sud- 
thisów (palenie wdów ze zwłohami ich mężów) 
i że rząd przedsięwziął stósowne środki dla 2a- 
wiadomienia się o okolicznościaoh, które z haż= 
dym wypadkiem tego rodzeju sp połączone, 

Podług wiadomości z bBeugaln do d. 3. Maja 
powrócił znowu Jenerał Gobernator Lord Wil- 
lijem Dentinh, w pożadanem zdrowiu w d. Z: 
Kwietnia do Kalkoty , ze swojej wielkiej podróży: 
przedsięwziętej dla zwiedzenia zachodnich pro” 
wincyj i wysp angielshich Indyjów wschodnich. 
W tej podróży zwiedzii posady w Pensng, Ma- 
lakha , Sincepore , tudzież nabyte przez pokój W 
Amarapura prowiocyje Birmańskie , Macgni , Savoy» 
nowe miasto Amherst, Monlmein i Akyab. Oba- 
wiają się, aby w Bengalu nie wypadł zły zbiór 
indygo, tak, jah oststnia raza. W Bengalu dały 
się aczać dwa lekkie wstrząsnienia ziemi. — Po 
dłog tych samych wiadomości znajdować się mî 
wyspa Madagascar w największej anarchii. Pa- 
nnjące teraz Królowa prawdziwą jest ainazonką * 
przy tem tak krwi chciwą, iż największe maope” 
dobanie nasycaó się widokiem publicznego trace“ 
nia ludzi, 

Francyja. 

Monitor mówi: »Margrabia San Joao, który 
w d. 28. Czerwca odjechał z Rio de Janeiro dle 
załatwienia pewnego politycznego intereso, pr?) 
był d. 19. Września do Paryża, gdzie zabaw! 
blisko 14 dni, a potóm uda się do Dworu Lon- 
dynskiego. Słychać, że- załatwienie interesów: 
Poriogalskich jest predmiotem poselstwa jego 49 
obudwóch Dworów.« 

Gazeta Francouzka mówi z pewnością, Że Te" 
daktorowie cztórech głównych Dzienników opPO” 
zycyjnych: Konstytacyjonisty, Kuryjera Franco?” 
kiego, Dzieńnika rozpraw i Dzieńhnika handlowe” 
Bo. zgromadzają się w dniach pewnych i otrzy” 
moją od Deputowanego komitetu dyrygującego ba” 
letyn względem artykułów , jakicb w ciagu tygo 
dnia mają udzielać, jakiego rodzaju pytanie sA 
i jakie wieści w obieg poszozać it.d. Ponp 
ne Dzieńniki oświadczają i bardzo naturalnie, 
całe to twierdzenie jest fałszywe. > E 

Gazeta e mówi a mianowania Mint 


stra Stanu Hr. Bengnot, Prezydentem biura han- 
dlowego. 

Kollegicem Departamentu Mayenne zebrało 
się w daia 28. Września w L-val pod przewodni- 
ctweim Margr. de Bailly, Para Francyi , aby w miej- 
scu deputowanego de Berset, który dla „słabości 
zdrowia ten urząd złożył, innego mianować. Biuro 
zostalo jednomyślnie utrzymane. Shładało się z Bur- 
mistrze z Laval, P. Herce jako Sekretarza, PP. Se- 
guin Burmistrza z Chat-au Gonthisr, Hercć młod., 
Bur. z Mayenne, Delaforetrie, Bor. z Ernee, de 
Pignerolles, Bur. 2 Meslay, jako Skutatora Gło- 
sujacych było 170; stanowcza większość 89. Oko- 
liczność ta (mówi Gazeta francuzka) , iż wszyscy 
kandydaci byli rojaliści , czyni wielki zaszczyt te- 
moż Departamentowi, Liberaliści widzac, iż nie 
mogą obrać człowieka swojego koloru, po- 
łączyli swoje acz nieliczne głosy za P. Karolem 
Dean de Loignó posiadaczem dóbr z Chatean 
Gonthier, który miał za sobą także głosy kilku 
rojalistów , imię jego znajdowało się na 59 kart- 
hach; P. d'Hantarive posiadacz dóbr w Laval miał 
47 głosów, P. Pignerolles 34, P, de Bonchamps 
Podprefekt w Chateau Gonthier i synowiec Jene- 
rała, który to imię aświetnił 17, Dubourg dóbr 
posiadacz w Laval 15, Marg Depranlx 4, de Herce 
1, de Monifrand 1, razem 176. Bardzo ciekawy 
jest koniec tego wyboru. 

W Pont-Audemer wybrano znacznąż więk- 
szością głosósy kandydata liberalistów P. Legeudre. 
W Dijon miał być także P. Hernoox kandydat li- 
beralistów wybrany. 

Gazeta francnzka mówi: Dzienniki liberalne 
mjwią o kilka skrzyniach towarów zakazanych, 
adresowanych do Posła augielskiego, i ztąd czy- 
nią zarzuty byłemu Ministeryjam. Lecz skrzynie 
le nadeszły za byłego Ministeryjum do Paryża, 
1 okoliczności przyteczane przez Dzienniki, nie 
były zapełoie wiadome nowemu Ministeryjum. Na- 
wet Poseł angielski nie jest przytem oszczędzeny. 
lecz ón sam doniósł o tem oszukaństwie, które 
popełniono , uadużywszy jego imienia. 

Królestwo Obojćj Sycylii. 

Podług wiadomości z Neapolu z dnia 22go 
Września, nadzwyczajny Poseł Jego Katolickiej 
Mości przy Stolicy Sej. D. Gomer Labrador, który 
viedawno jeżdził do Neapolu, aby dla Monarchy 
swojego prosić o rękę Xiężniczki Maryi Krystyny, 
Powrócił znowu daia 27. do Rzymu Królestwo 
Ichmość Obojej Sycylii zamyślali z dostojną swą 
Lórhą w dniu 5o. wspownionego miesiąca przed- 
kięwziąć podróż do H.szpsnii przez poładniową 

fancyją 
Parma. 
W dnia 28. Września, Arcyxiężna Maryja 
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Ludwika Xiężna Parmy i t. d. powróciła znowa 
w pożądanćm zdrowia do Parmy. Godzina wprzód 
zjechała tamże z Drezna owdowiała W. Xieżna 
Toskańska, Maryja Ferdynanda ze swoja dostojną 
Siostrą Xiężnąa Amalija Seska, z kąd, dnia nastę- 
pującego odwiedziwszy swoję Ciotkhę Xiężniczhę 
Aotoninę Bourbon, w klasztorze Urszalanek, udały 
się w dalsza podroż do Florencji, 


Królestwo Polskie. 


Gazety warszawskie z dnia 28. Września za- 
wierają wyrok Cesarza Jmci z dnia 7. t. m., przez 
który Magistrat missta Warszawy jest upoważniony 
w celu okończenia kamiennego nadbrzeża założone- 
go na lewym brzegu Wisły jakotćż budowy nowego 
teatru i innych budowli miejskich, zaciągnąć w bau- 
ka polskim ő mil. zło. pol., które w roku 1836. 
mają być wypłacone. Ztąd wydanych będzie 5000 
sztuk obligacyj, każda po 100 złp. ze stosowną 
liczbą „kuponów , któreto obligacyje i kopoby będą 
mogły z rak do rąk przechodzić, 


Rossyja. 


Połkownik Czewkin Adjutant Cesarza Jmoci 
Rossyjskiego wiozący traktat pokoju, zawartego 
w dnia 24. Września w Adryjanopolu, przybył 
w nocy Z dnia 28. na 29ty Września do Carskiego 
Sioła. W duin o. w południe wystrzały działowe 
z twierdzy ogłosiły mieszkańcom Petersborga to 
przyjemne zdarzenie. 

N. Cesarz Jmć raczył Jenerałowi Adjntan- 
towi Hr. Diebicz Zabałkańskiemu, naczelnemu wo- 
dzowi drugiego wojsk», dać order S. Jerzego pićr- 
wszćj hlassy iz tego powodu wydał do niego re- 
skrypt następujący : 

»Zwycięzkie wojsko pod waszem dowódz:» 
twem zostające, od rozpoczęcia terażniejszej ham- 
panii odznaczało się nieustannie najświetniejszemi 
czynami, Zupełne zwycięztwo pod Kolawczą nad 
W. Wezyrem odniesione , zdobycie twierdzy Si- 
listryi, wiekopomne przejście Bałkano, zajęcie 
wszystkich twierdz w zatoce Burgaskhićj i wnij- 
ście do Adryjanopola, drugiej stolicy Tarcyi — 
sa działania, htóre wojsko to wieczną okryły 
chwała. Wszakże nie przestając na tem powo- 
dzeniu, wasze wielkie wojskowe talenta wprawiły 
świat w podziwienie ionćm jeszcze zdarzeniem, 
jakie wszystkich nadzieję przewyższyło. Nietracąc 
bynajmniej czasn, posunęliścieNasze zwycięzkie cho- 
rągwie aż pod mury stolicy nieprzyjaciela, a oparł- 
szy swoje prawe skrzydło o Naszę siłę morska 
w Archipelagu stojąca, a lewe o flotte czarnego 
morza, zmusiliście Portę wyznać nakoniec uroczy- 
ście niepodobieństwo opierania się orężowi ros- 
syjskiema i zdania się zupełnie nA łaskę Zwy- 
cięzców.« 


yPrzez te świetne i znamienite usłagi, które- 
ście Nam iojczyźnie położyli, uzyskaliście Naszę 
wdzięczność i Naszę szczególną życzliwość, w do- 
wód których mianujemy was Kawalerem orderu 
S.Jerzego piórwszej klassy, którego ozdoby załą- 
czając rozkazujemy wam włożyć na siebie i nosić 
według nstaw.« i 

»W przekonania , że to wynagrodzenie, do 
którego tak słaszne nabyliście prawo, będzie dla 
was powodem do podwojenia gorliwości w zno- 
szeniu pracy na usługi ojczyzny poświęconćj, zo- 
staję bu wam na zawsze szczćrze życzliwy. Pod. 
Mikołaj, W Alexandryi pod Peterhofem d. 24. 
Września 1829.6 

N. Cesarz Jmé potwierdził przełożone ra- 
dzie Państwa przez Ministra spraw wewnętrznych, 
i przez tę za ażyteczne uznane prawidła 0 nabo- 
rze do wojska żydów, rołnihów, osiadłych za roz- 
porządzeniem rządu w Gubernii Chersońskićj na 
gruntach koronnych. 

Na przedstawienie Ministra pnblicznego o- 
świecenia, akademik Radca stann Fräbhn za zna- 
mienitą mmiętoość języków wschodnich , mianową- 
. ny został rzeczywistym Radcą stanu. 

Jenerał Adjutant Xiażę Menżyków przyszedł- 


szy do zdrowia po otrzymanėj pod Warną Tanie, 


powrócił do Petersburga i na rozkaz Cesarza Jci 
objął znowu obowiązki Szefa Sztabu Jeneralnego 
cesarshićj marynarhi, które tymczasowie poruczone 
były Ministrowi morskiemn, 

N. Cesarz Jmć raczył przewielebnego Ojca 
Konstantyna, byłego Ekonoma greckiego Patryjar- 
chy Konstantynopolitahskiego ozdobić orderem S. 
Anny drogiej klassy, ato w nagrodę pożytecznej 
pracy, htórą na rozkaz wiekopomnćj pamięci Ce- 
sarza Alexandra podjął i terez takową drukiem 
ogłosił, pod tytułem: O spowinowacenia sławian- 
sho - rossyjskiego języka z greckim językiem. 

N. Cesarz raczył batalijonowi strzelców gwar- 
dyi Finlandzkiej dać chorągiew z załączeniem re- 
skryptu swojego z dnia 16. Września. 

Radca Stanu Cziczagow mianowany jest przez 
Cesarza Jmci pomocnikiem Sekretarza Stanu w Ra- 
dzie Państwa, zatrzymując swoję teraźniejszą po- 
sadę jako Dyrektor Kancelaryi Komissyi dla szkół 
duchownych. 

J. C. Wysok. W. Xiężna Helena przybyła 
w dniu g. Września do Dobna, a dnia następają- 
cego pojechała do Tulczyna. 

Dotychczasowy Adjntant pułku Kawalergar- 
dów, Porucznik Butorlin I. i dotychezassowy Ad- 
jntant Jenerała Kisselew I., dowódzcy czwartego 
korpusu jazdy odwodowćj, XKiąażę Urussow, mia- 
nowuni Adjntantatni Cesarza Jmci. 

Gazety petersburskie zawierają wykaz liczny 
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orderów danych wojskowym w nagrodę ich zna- 
mienitych ustug w wojnie z Turcyją. 


Rapport naczelnie dowodzącego oddziel- 
nym korpusem Kankaskin Jenerał-Adjutant Hr. 
Paskiewicza Erywańskiego zdany Naj. Panu zo- 
bozu nad rzeką Karasu dnia 28. Lipca d. s. 

Przybywszy dnia 25, do Bejburtu i obej- 
rzawszy z należytą uwagą twierdzę, przez ten 
czas, kiedy się ściągał mój korpus, zająłem się 
szczegółowóm rozpoznaniem sily i położenia 
nieprzyjaciela; dnia 20, dostarczono mi o tóm 
następnych, wiarogodnych wiadomości : 

|. 4.) Łazowie sandżaków : Osskiego, Surma- 
litskiego i Ałtajskiego, zajęli 8 wiosek, przez 
które ida drogi do Himisz-Chane, Trebizondu 
i Jspiru, a które otaczają w pół-okrag Bejburt, 
o dwie lub trzy godziny drogi. 

2.) Wioski te sa następujące: Bałachor, 
Ostech, Kirzy, Niw, Ucz-Kilisa, Chart, Zarhit 
i Chongur. 

Gtówny -naczelnik wszystkich tych wojsk, 
Osman-Pasza Szatyc-Ogli, który był w rohu ze- 
szłym zabrany w niewolą w Anapie, znajduje 
się we wsi Bałachorze z 1500 ludzi; w innych 
wioskach przewodniczą wałeczniejsi i doświad- 
czensi ze starszymi plemienia Łazów, 

5.) Zamiarem ich było trzymać się w tych 
wioskach, a skoroby tylko Rossyjanie przeciw 
Którejholwiek z nich ruszyli, wnet skupić tam 
wszystkie swe siły, i starać się nas opasać, CO 
się udaćby mogło: cała bowiem przestrzeń 
wspomnionemi wioskami zajęta, nie przechodzi- 
ła trzech godzin drogi. 

Nie tracąc czasu, umyśliłem aliakować nie- 
przyjaciela i zwrócilem szczególniejszą uwagę 
na wieś Chart, w którćj zasiadło do 5 tysięcy 
najodważniejszych wojowników. Dnia 26. kor- 


TZW, leży wieś Chat. Lewa jej strona (HE 
od naszego obozu) kończy się skałą przewy*** 


jaca wioskę, na której zbndowana jest wielka 
wieża; z tejże strony w dole rozciągają się sa- 
dy i ogrody, Oopasujące czoło wioski ku nam 
obrócone, a stanowiące spadzistość wzgórza, 
zabudowaną saklami; z prawej strony także jest 
kilka niewielkich sadów. Ulice są krzywe i 
ciasne, a sakle z dzikiego kamieni. Wejścia 
na wszystkie ulice i zaułki przekopane są ro- 
wami i zawalone kamieniami, z przodu wioski 
dokoła jej ciagna sięszańce. Z pośrod gór północ- 
nych, u podnóża których wieś leży, wznosi się 
jedna góra stożkowata, z lewej strony była ona 
ufortyfikowana bardzo mocnemi szancami, a na 
spadzistości innych gór, były rozrzucone zawa- 
ły kamienne, s 

Dnia 27. o godzinie 2giej z południa, wy- 
prowadziłem korpus hu Chartowi, Uszykowany 
on był w następnym porządku: 

W pićrszćj linii: Gruziński pułk grenady- 
jerów, w kolumnach półbatal.jonowych do atta- 
ku, w środku jego 8 dział bateryjnych haaka- 
zkićj brygady , grenadyjerów i 4 rezerwowej 
batteryjnej N. 5. roty 21szój brygady, na pra- 
wem skrzydle trzy roty pionijerów. | 

W drugiej linii: pułk mego nazwiska w ta- 
kimże porządku, 

W trzecićj linii: pułk jazdy, biorąc od 
lewego ku prawemu skrzydłu ; kozacki Fomina, 
2gi imuzułmanski, połączony ułanów 10 dział 
artylleryi Doiskiej , Niżepgorodzki pułk dragoe 
nów , iszy Mozułimański , Duński Karpowa. 

,_ W rezerwie szły dwie roty pułhn Cher- 
sońskiego grenadyjerów, i 6 rot karabinijerów, 
dwa działa brygady kauhazhiej grenadyjerów 
2gićj roty lekkiej, i 4 działa 2giėj roty lekkiej 
2otėj brygady, tudzież 4 jednorogi górne. 

a miejscu obozu uszykowały się obłogi, 
dla zasłaniania których zostawiłem dwie roty ka- 
Tabinijerów ze 4 działami. 

Jak tylko korpus ruszył z miejsca, rozka- 
załem pułkowi Fomina wystąpić naprzód na le- 
we skrzydło, i isć o 200 sążni od linii pier- 
wszej; w marszu wysuogłem całą jazdę z trze- 
cićj linii na skrzydła linii tszój i 2giej, i po- 
Stanowiłem na prawem skrzydle pniki: drago- 
nów, tszy wnzułmański i Karpowa, a na le- 
wem; ułanów , 2gi muzułmański i Fomina; ka- 
rabinijerów i pułk Chersoński z artylleryją wpro- 
wadziłen w drugą linija O wiorstę od wsi, 
"OTpls zwrócił się na góry z prawćj strony , 8- 
żeby ja obejść; w dolinie zostawione były 
pułki; Fomina, zgi muzułmański, połączony u- 
snów , i 4 działa duńskie, którym rozkazano, 
w miarę zbliżania się korpusu z prawćj strony, 
także przybliżać się do wsi, 

Nieprzyjaciel, który przez całą noc praco” 
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wał około zawałów i szańców w okrąg wioshi, 
do którego w nocy, jaka też nazajutrz zrana 
we 4ch lub Sciu oddziałach, mocny nadszedł 
posiłek, osobliwie piechoty, w oczach naszych 
poczt przodowych , jak tylkośmy się ukazali, o. 
krył całą skałę lewa swej wioski, zasiadł w ba. 
sztach , zajął wszystkie zawały przed wioską, i 
na północnych wzgórzach czekał naszego zbli. 
żenia się. Z lewej zaś naszej strony, gdzie 
w końcu doliny zaczynał się wawóz, o $8 lub 
10 wiorst ode wsi Chart, pokazały się we trzech 
oddziałach piechota i jazda nieprzyjacielska, i 
zająwszy miejsca wynioslejsze, groziła nam nde- 
rzeniem na skrzydło, Jeszcze bliżćj nich z tej- 
że strony, we wsi Bałachor, stał oddział Os- 
mana Paszy Z 42 działami. 

Korpus wyszediszy na góry, stanał czołem 
ku prawej stronie wioski. Rozkazałem pierwszej 
linii pomknąć „się naprzód, w odległości od 
szańców nie większćj, jak o 200 sążni, i dać 
ognia ze 12 dział. Było to o godzinie Stej 
z południa.  Łazowie za każdym wystrzałem 
kładli się za szahcami, chowali się w zawałach, 
saklach i wieży, potem znowu wyshakiwali i 
strzelali z broni ręcznej, trwało to strzelanie 
z półgodziny. 

W tymże czasie z wierzchołka gór pół- 
noenych i po pochyłości z bliskich wsi, pod- 
chodziła ciągle w tyłe nas i na skrzydło, pie- 
chota nieprzyjacielska i uformowala dwie mo- 
cne zasadzki, jednę na skrzydle, druga z tylu. 
Gdybym nie oszczędzał ludzi, uderzywszy ba- 
gnetami, natychmiast mógłbym był wyparować 
Łezów z ich szadców ; widoczną było, iż oni- 
by bardzo drogo opłacone je nam ustąpili, idia 
tego chciałem pierwėj odpędzić wszystkie ich 
postłki , które na skrzydle 1 w tyle nas składały 
dwa wielkie tłumy, stojace na spadzistościach ; 
potem okrążyć wieś i stopniami do niej się zbli- 
żając, niszczyć artylłeryja wszelkie obrony me- 
przyjacielskie, W tym cela wysunałem na pra- 
wem skrzydłe na przód, o sążni 100: batalijon 
pułku Gruzinskiego grenadyjerów , dwoina dzia- 
łami Dońskiemi, i postawiłem ję na takiej pü- 
rze, z której arty!leryja mogła celować do wszy- 
stkich szanców , znajdujących się przed wioską, 
w eałej ich długosci, i wytępiać zasadzkę na 
skrzydle mojem uformowana, Przekonawszy się 
o dogodności tego punktu, rozkazałem Jenerał- 
Adjutantowi Potemkinowi dowodzącemu pode- 
wng wojskami działaiącemi, przybliżyć tu je- 
szcze 6 dział z batalijonem pułku mego nazwi- 
ska. — W jedoym czasie artylleryja ta bić za- 
częła i do zasadzki i do szańców ; jahoż tu i 
tam nieprzyjaciel wpadł w zawieszkę. Aby ko- 
rzysiać z tak pomyślnego zaczęcia , rozkazałem 


Jenerał-Majorowi Gillenszmitowi zbliżyć do 
szańców bateryją środkową zjćj zasłoną i wzmoc- 
nić ogień, a Jen.Maj.Murawiewowi, posłać ku za- 
sadce na około z prawćj strony batalijon pułku 
Gruzińskiego grenadyjerów „ze 4ma jednoroga- 
mi górnemi, i zasilić dywizyjonem dragonów. 
Szańce, nie dłużej jsk w pół godziny, zostały 
przez nas zajęte, Batalijon Gruziński, pod za- 
słoną artylleryi , szedł mężnie kn zasadce, nie- 
zważając na silny ogień z broni ręcznej, Kió- 
rym przyjęty był zpoza kamieni, i bagnetem wy- 
parował Łazów, na spadzistej bardo skale ; nie- 
przyjaciel pospieszył na wierzchołek ; nasi, ści- 
gajac go, znaczną mu zadali stratę. Zająwszy 
te góry, batalijon Gruziński zatrzymał Się na 
nich, aby zasłonić nasz tył od nowych zama- 
chów nieprzyjaciela, który ciągle jeszcze trzy. 
mał się na najwyższym wierzchołku gór, i usta- 
wicznie wzinagał się nowemi bandami. 
(Dokończenie nastapi.) 


Wiadomości z Grecji. 


Podłag wiadomości z Eginy, Prezydent Gre- 
cyi Hr. Capodistrias powrócił w dnin 5. Września 
na fregacie Helena, z Poros do Eginy, gdzie był 
przyjęty ze zwyczajnemi oznakami honoru. 

Mnich przybyły w doiu 6. Września z Kla- 
sztoru Jernzalem , położonego w Daulia, u stóp 
góry Parnasu, który w dniu 28. Sierpnia opuścił, 
opowiadał, że 4000 Albańczyków naszii przez 
wawozy gór Oeta, równiny Taurkochori, Liwadii, 
iposanęli się aż ku Talandi; mają mieć z sobą 
trzy tysiące jucznego bydła, z sucharami iinnemi 
zapasami żywności. Maratasso opuścił na kiika dni 
wprzód swoje stanowisko pod Bndonica; Turcy 
stali ta dwa dni, aby się zapewnić, czyli w przy- 
brych wąwozach gór Fontana i Wassiliko nie masz 
zasadzki. Mieszkańcy tych okolio schronili się 
w góry i zostawili nieprzyjaciołom żniwa, Dymitry 
Ypsylsnty osadził blisko w 5000 ludzi Petra, wieś 
Stew»niko inne mocne stanowiska Helikono , ja- 
kotćż drogi, które na południowej spadzistości 
góry Parnasn idą do Delfi i Salony. Mówią, 
iż Raratasso stanał pod Aubliani. 

Chiny. 

Angielski Globe, daje podług gazety wy- 
chodzącej w Kantonie z d. 16. Marca następu- 
jacy wyjątek z odezwy Cesarza Chińskiego, 
w htórėj wyliczone są ofiary, jakie spełnione 
być miały na podziękowanie za przytłumienie 
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ostatniego buntu : » Pięciu Iwielkim górom i 
czterem wielhim rzekom Chin mają być złożone 
ofiary, przez osoby szczególnie do tego celu 
mianowane przez Cesarza, Podobnie ofiary 
złożone będa wszystkim światyniom i grobow- 
com Cesarzów wszystkich przeszłych dynastyj; 
niemnićj grobowi Konfncyjnsza w jego ro- 
dzinnem mieście w prowincyi Shantung. Gu- 
bernatorowie prowincyj inaja świątynie i` gro- 
bowce dawnych Cesarzów i Królów zwiedzić i 
kazać naprawić, Krewni zmarłych cywilnych 
i wojskowych urzędników , mają otrzymać tytu- 
ły honorowe. Jenerałowie i Oflicerowie niższe- 
go stopnia, którzy walczyli za ojczyznę, otrzy- 
mują przebaczenie wszelkich jakich się mogli 
dopuścić występków,  Stadentom narodowej 
szkoły głownej, udzielone zostaną czterotygo- 
dniowe feryje. « Dalej następują udzielenia zna- 
ków łaski wojsku i policyi , ułaskawienia wszy- 
stkim , którzy przestąpli prawa, zwyjątkiem gło- 
wnych zbrodniarzy; rozkazy sporządzenia dróg 
zakładanie szpitałów i starannego wspierania, 
wdów ; osieroconych dzieci i bezdzietnych star- 
ców, przy końcu wyrażono: » Wielki mocarz, 
który od nieba i twórczćj natury odebrał rzady 
świata, rozkazuje, aby to wszystko ogłoszone 
zostało tym sposobem, iżby je mógł słyszeć 
każdy, kto tylko żyje pod sklepieniem niebios.« 


Wiadomości handlowe. 
— Z Warszawy d. 12. Października. — 


Na ostatnich targach płacono: pszenicę 29 
do 24 1/2, żytog do 101/2, jęczmień 8 do 9 1f2 
owies 5:/8 do 61/4 zł. za korzec. 


— Z Gdańska d. 5. Października. — 


Targ ma zboże bez odbytu, wyjąwszy wało 
znaczące kopma  Pszenicy pięknej bardzo szczu* 
ple Są żapasy , ale też teraz i kopca na nią nie 
masz. Wiadomość o zawartym pokoja, miała 
wpływ ma zniżenie ceny, a więcćj jeszcze DA 
wstrzymanie się od wszelkiej spekułacyi. 


— Z Berlina dnia 6. Października. — 


Listy zastawne polskie, żądają 93 3/4, płace 
93 1/2. — Obligacyje udziałowe polskie, gotowe 
zną 53, z dostawą na 1. Listopada fix, żądaj 
53:/4, płacą 53. 
z AMB. RMA. MM Modne" 
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